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-R' gr  O g ło sz e n ia  tu b e  
laryezne n0 proc. a 
św ią teczn e  25 pro®, 
drożej. Drobne oglo- 
szeaia po 10 groszy.
Ha ooszukujacvob j»ra 

ey 5 tr. sa wyraz. N aj­
mniej 1 zl. 

K eato rzekosve i’KO 
W arszawa <55 87ft.

S o sn o w iec , S r o d a  7 s ty c m i? i 1951 rokn. Cena nnmern 10 grosxy.

P renu m erata w y- 
do»1 m ieslecm ii*

zł. 2,00

I
Jedyny organ demolowtyeroy ales&Ieżay woj, kieleckiego. 

Redakfe? naeselny i odptrtyiedxialay; W iK TOB MON SI ORSKI.

A dnw  ad m in istracji:  
P iłsu d sk iego  Nr. 6 ta- 
iefon 4-97, telefon  re­
dakcji ft-92, telefon  w»- 
dakoji nocnej i d ra­

k a m i 4-94 
K onto czekow e PKO- 

W arszaw a 15 976

f lg lS Y ! ? ! # !  P  V  a BADOM, Żeromskiego 78, tsL fS? KIELCE, KRMskteffo 18, teL 567) BĘDZIN, Małachowskiego 24, tel. 5-D8; DĄBROWA.
f  •  d-go Maja 14, $eŁ 38-77; Z A W IE R C IE , ni. PwiennnkleKO 7 | CZELADŹ, Rynek Nr. 6 | GRODZIEC, ulica Kościuszki.

opanował sytuacji w Zagłębiu Ruhry.
Komunistyczny sztab strajkowy aresztowany. — Robotnicy

w raca ją  do  pracy.
B ER L IN , 6. 1. (wh) W  Zagłębia 

Rukry rząd opanował sytuację. Mi­
si® ertWgicKuej akcji komunistów, 
liczba strajkujących spadł;. do 10 
prsc. ególnej liczby robotników, za­
li ttunioayeh w kopalniach. Spodzie­
wane jest, że w najbliższych dniach 
Sii-ajk zostanie zlikwidowany.

W okręgu Duisburg przywróco­
no p.aeą we wszystkich kopalniach.

B ER L IN , 6. 1. (wł.) M inister p ra 
cy dr. Stoegerwald po odbyciu kon­
ferencji z kanelerzem wyjechał s 
Berlina do Essen, celem osobistej 
interwencji w spraw ie konfliktu w 
Zagłębiu liuhry .

Wiadomości, jakie nadchodzą da­
lej ?. Essen wykazują, iż akc-ja cala 
znajduje się wyłącznie pod wpły­
wem komunistów. Policja politycz­
na w targnęła wczoraj do lokalu par 
ty j o ega stronnictw a komunistyczne

PROCES DZIAŁACZY 
CENTROLEW U.

POZNAN, 6. 1. (wł.) P rokuratu­
ra sądu okręgowego w Poznaniu 
doręczyła akt oskarżenia dwunastu 
działaczom P PS . CKW . i N PR. 
(praw icy), oskarżonym o wywoła­
nie zajść w województwie poznań- 
skiem, 14 września r. ub.. na wie­
cach, urządzonych przez ugrupowa­
nia Centrolewu.

W Chodzieży, w czasie nielegal 
nesre pochodu kilku policjantów zo­
stało rannych, a lokal starostwa zde 
molowany.

Proces odbędzie się w sądzie o- 
kręgowym w Poznaniu w począt­
kach miesiąca lutego.

A MY JO H N SO N  CZŁO N K IEM  
HONOROWYM A ERO KLUBU  

PO LSK IEG O .
W ARSZAW A, 6. 1. (wł.) W  

związku ? pobytem sławnej lotnicz 
ki angielskiej, Amy Johnson, w 
W arszawie aeroklub polski postano­
wił nadać miss Johnson godność ho 
norowego członka aeroklubu.

N A JG O R SZ Y  ROK W  ŚW IATO W Y M
K R Y Z Y SIE .

MOSKWA 6. 11. Prezes rady to m R  
sarzy ludow ych państw a sow ieck iego  
M ołotow . om aw iając na se sji centra lne  
g o  kom itetu  w ykonaw czego sy tu acje  
m iędzynarodow a, ośw iadczył m in., że 
głów nem  zadaniem  Sow ietów  jest za­
pew nien ie w ykon ania  planu gospodar  
ki narodowej. R osja  sow iecka hodu je  
u strój so cja listy czn y  w w arunkach co­
raz bardziej w zrasta jącej n ietrw ałości 
stosun k ów  m iędzynarodow ych.

Krywys św ia tow y  rośnie 1 praw do­
podobnie o siągn ie  n a jw yższy  poziom  
dopiero w  r. 1931.

W dalszym  ciągu  M ołotow  stw ier­
dził, że stosunki handlow e S ow ietów  
z w iciu  k rajam i rozw ija ją  sie  nor­
m alnie. M ołotow w ym ien ia  wśród tych  
p aństw  N iem cy, Turcję, Ita lję , A n g lje , 
Szw ecjo, Japonje, P ersje  i  A fgan istan .

go w Bochum, gdzie aresztowano I i  Dzienniki niemieckie zapowiada- 
funkejouarjuszów komunistye*- ją. i i  wszyscy strajku jący  m ają 
nych, stanowiących sztab generalny powrócić w najbliższych godzinach 
strajku . do pracy.

Zarzad Telefonów Sosnowieckich
P. fL S. T.

podaje niniejszem do wiadomości, że

została obniżono oplata wstępna
za przyłączenie do centrali 1 oddanie do użytku apa­

ratu głównego I wynosić będzie

1 0 0  z ł .
zamiast obecnych 150 złotych.

Opozycja przygotowu e  demonstracyjne i m i i o s k I
W ARSZAW A, 6. 1. (wł.) W 

związku z mającą się rozpocząć se­
sją budżetową w sejmie, opozycja 
przygotowuje szereg demonstraoyj 
nych wniosków. Między innemi ma 
być wniesiony wniosek o trzech-

krotnem powiększeniu funduszu na 
walkę z bezrobociem. W niosek ten 
niema szans powodzenia, ponieważ 
brak pokrycia finansowego na tego 
rodzaju projekt.

W Stanach Zjednoczonych wybuchają już rewolty
głodowe.

NOW Y JO R K , 6.1. Ze Btanu
Areansas donoszą, że w małem mia­
steczku England wydarzyła się re­
wolta głodowa farmerów.

500 farmerów pociągnęło do 
dzielnicy handlowej miasteczka i 
domagało się żywności dla rodzin, 
grożąc w przeciwnym razie splądro 
waniem składów.

Czerwony Krzyż postanowił u-

dzielić farmerom środków żywno­
ści. Farmerzy ucierpieli z powodu 
posuchy i nieurodzaju w tej okolicy 
Ponadto w ostatnich dniuHi zl>a.n- 
krutowal jeden z największych ban 
ków tego okręgu, wobec czego mnó­
stwo nawet zamożniejszych rolni­
ków znalazło się bez środków do 
życia.

Dzierżawca bufetu kolejowego
urządził na  dw orcu  s trzelan inę.

strzelającego, ten zagroził, że każde 
go, kto się r.blizy,

zabije.
Ostatecznie udało się policji Cie 

ślaka uspokoić i odebrać od niego 
rewolwer oraz kilka paczek naboi.

Strzelanina ta  trwała prawie 
dwie godziny i padło w tym czasie 
około 170 strzałów.

Właścicielowi restauracji na 
dworcu kol. w Poznaniu, p. Cieśla­
kowi. skończył się termin dzierżawy 
z dniem 1 stycznia b. r.

Gdy dnia następnego delegaci 
władz kolejowych przybyli do re­
stauracji, by od byłego dzierżawcy 
odebrać inwentarz i przekazać no­
wemu, podenerwowany tern Cieślak 
wszedł do swego mieszkania (l-sze 
piętro), zamknął się w niem i począł 

strzelać z rewolweru.
W śród licznie zebranych na 

dworcu pasażerów powstała panika, 
tern bardziej, że strzały nie milkły, 
lecz zwiększały się.

Gdy policja chciała wkroczyć do 
mieszkania Cieślaka, by rozbroić

O ST A T N IA  PODRÓŻ E M IG R A N T K I.

NO W Y  JO R K , 6. 1. Zm arła tu ży_ 
dów ka polska G ablowa, rod cm ze Lwo  
w a. S tosow nie do je j życzeniu zw łoki 
jej odesłano do P o lsk i dla not-.howania 
m  cm entarzu lw ow skim .

EM IG R A C JA  DO F R A N C JI B Ę D Z IE  
W S T R Z Y M A N A

PARYŻ. 6. 1. (wł.) W e Francji 
liczba bezrobotnych wynosi 12.U00 
osób.

W Paryżu zarejestrowanych jest 
7000 bezrobotnych.

Na najbliższem posiedzeniu ra­
dy ministrów rozpatryw any będzie 
projekt, m ający na celu wstrzyma 
nie em igracji robotników do Frau-

N O W Y  PO M YSŁ A N G L JL
LONDYN, 6. 1. (wł.) Rząd br: 

tyjski nosi się z projektem stworze 
nia im perjum  arabskiego, w sklar 
którego weszłyby Hodżas, Irak , o 
raz drobne państewka arabskie.

Na czele tego państw a stauąłbj 
król Hedżasu Ibn Saud, na doradcę 
proponowany ma być wybitny zna u 
ca wschodu gen. angielski — Phillv

50 RYBAKÓW  ZGINĘŁO 
W MORZU.

A STRA CH A N , 6. 1. (wł.) W y 
darzyła się tu ta j tragedja z grup* 
rybaków. Obsunął się złom lodu, na 
którym znajdowało się 50 rybaków 
i prąd poniósł ich w morze. Wszy 
scy rybacy zginęli w nurtach morza

R A ID  A W JO N E T E K  
W ŁO SK ICH.

RZYM. 6. 1. (wł.) Włoska eska 
dra samolotów, składająca s ię  z i2  
awjonetek w ystartow ała do dalsze 
go lotu z portugalskiej Gwinei dc 
Brazylji.
J A K  SO W IE T Y  K O L EK T Y  W IZU J A 

B IA Ł O R U Ś?
W ILNO , 6.1. Z B ia łoru si sow ieck iej 

nadeszły  in form acje, że w yjazdow a w- 
sja  rew olucyjnego  trybunału  BSXR  
sk azała  w K rugłem  P iotra  i Dem ida  
M orozowiczów, p ierw szego na kar* 
śm ierci przez rozstrzelanie, drugie**  
na 19 la t katorgi. B racia Morozowie** 
skazan i zostali za podpalenie kołchozu  
„Czerwony prudy“, aby uniem ożliw i*  
jego  organizację. P astw a  ptom ieni pa­
dło wówczas 16 sk oiekty  w izow anych  
gospodarstw , inw entarz żyw y i in**- 
tw y, n asiona i t  d ,  co spow odow ał*  
przeszło 120 ty sięcy  złotych  s tr a t
Z A M K N IĘ T E  F A B R Y K I ŁÓDZKIE  

RO ZPO C ZYN A JĄ  PR AC Ę.
ŁÓDŹ, 6.1. Z dniem  7 stycznia  b. n  

uruchom ione zostaną w szystk ie zakt»- 
dy przem ysłow e, które w strzym ao*  
b yły  w okresie św iątecznym . I tak o- 
ruchom ione zostaną zakłady ScheiM o- 
ra i G roli m ana, sp. akc. przem ysłu  ba­
w ełn ian ego  Ga jera, K. P oznański i «- 
koło 30 fabryk m niejszych.

CZŁO W IEK  PR Z E C IĘ T Y  N A  POŁO­
W Ę PR ZEZ POCIĄG.

G D A Ń SK , 6 1. (wł.) D ziś nad r*- 
ncin zr.nhv.iono na forze kolejowy**  
m iedzy Sopotam i a G dańskiem , w po­
bliżu lo tn ika  trupa m ężczyzny, prze­
c iętego  na dw ie części. B y ły  to zw łoki 
P aw ła  Scliu iza, gospodarza kantyny p* 
lie y jn e j  we W rześni. W ładze prowadzą  
dochodzenia, celem  u sta len ia  przy osy a  
tragiczn ej śm ierci Schulza.

T A J F U N  N A  F IL IP IN A C H .
M A N IL L A , 6. 1. (wł.) N askutek  taj- 

fnnu, jak i m ala ł na F ilip in aeh  zn a ła , 
zło śm ierć 159 osób. W tej liczb ie 27 
osób zg in ęło  z powodu zaton ięcia  okrę­
tu „Lo*ara“, a 39 osób zn alazło  śm ierć  
n asku tek  zaton ięcia  sta tk ów  ryb ack ich .
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Polska ma pieniądze na zażegnanie kryzysu mieszkaniowego.
Głód mieszkaniowy spowodo­

w a ł w  ostatnich czasach publika 
cje szeregu artykułów i  ankiet 
W prasie polskiej.

Sprawa rozwiązania zagada 
Hienia mieszkaniowego była róż­
norodnie komentowana i nawet 
objaśniana szeregiem cyfr i  da­
nych statystycznych- Lecz w żad 
nym z tych artykułów nie poru­
szono zasadniczej kwestji, jedy­
nie stwierdzono, że jest źle, że 
liczba bezdomnych wzrasta, że 
itrzeba budować i  że na to trzeba 
pieniędzy.

Nikt nie poruszył przyczyn  
które spowodowały to zło, jak 
również nikt nie starał się nale­
życie wyjaśnić, kto i ile zyskał 
na tyru stanie rzeczy, kto zaś 
ponosi straty i dlaczego jest tak 
źle w rzeczywistości i  w  ezein 
tkwi zło zasadnicze.

Zaczniemy naprzód od tych, 
którzy już zyskali i przytoczymy 
parę liczbowych danych. A  więc 
w pierwszym rzędzie: —  kto za­
robił na przerachowaniu przed­
wojennych długów i zobowiązań 
hipotecznych i w iele zarobiono 
w złotych polskich.

Obdłużenie hipoteczne w  la­
tach 1C10 —  1914 bez czterech 
województw wschodnich tj. Wi- 
leńszczyzny, Nowogródzkiego, 
Poleskiego, W ołyńskiego i bez 
województwa Śląskiego wyraża­
ło się w następujących liczbach: 
w  b. Królestwie Kcngresowem  
642.534.699 fr. szw., w Poznań- 
skiem i na Pomorzu 308.500.000 
fr., w Małopolsce 919 349.500 fr., 
ogółem 1.869.384.199 fr. szw-

Kwota ta, przerachowana na 
złote wyniesie okrągło 3.177.954 
tys. złotych. Dodając do tego kwo 
ty  hipoteczne z reszty brakują­
cych województw można przy­
jąć, że obciążenie wynosiło o- 
krągło pięć miljardów złotych.

Na skutek przerachowania 
kwot obciążeń hipotecznych na 
podstawie „Lex ZolW w kwietniu 
1924 r. zredukowano kwoty ob­

ciążeń o 88,6 proc., czyli że pozo­
stało na hipotekach tylko 570.°00 
tys. zł., zaś właścicielom nieru­
chomości podarowano 4.430.000 
tys. zł. Gdyby właściciele nieru­
chomości obciążonych hipoteka­
m i byli zmuszeni, płacić tylko 6 
proc. od tych sum w stosunku 
rocznym, wówczas wierzyciele 
kwot hipotecznych otrzymaliby 
265.800-000 zł. rocznie.

Tak wyrażają się cyfrowo 
rocznie zyski właścicieli nieru­
chomości w Polsce.

Następnie rozważmy wiele zy 
skali lokatorzy, bronieni przez u- 
stawę o ochronie lokatorów.

W ysokość czynszów wpłaco­
nych obecnie wyraża się kwotą
544.000.000 zł. Gdyby czynsze te

zwaloryzować do pełni czynszów, 
przedwojennych, wówczas loka­
torzy wpłaciliby 936.000.0°0 zł. 
rocznie, a zatem lokatorzy zy­
skują rocznie 392.000.000 zł.

Zapytamy teraz kto traci na 
fym  stanie sprawy?

Oczywiście stracili drobni ka­
pitaliści, którzy przed wojną lo­
kowali swe oszczędności na hipo­
tek a ch ,—  obniżyła się wartość 
domów, które na skutek niere- 
montowania u legły  większemu  
zniszczeniu, —  straciły instytu­
cje bankowe i  kasy, które iiośred 
niezyły przy lokowaniu kwot na 
hipotekach —  i wogóle stracili lu  
dzie, którzy pośredniczyli przy 
budownictwie mieszkaniowym. 

Powyższe cyfrowe dane wska

„Sranie# francuskie leżą nad Wisłą,. ii

W  dEissiHi&u „La Figaro" ckazal się 
a rty k u ł om awialsey zabiegi, czyniono 
przez N i e m c y ,  w celn oderwania 
F ran c ji od sojuszu s Polską. Cieka- 
wCm jest stwierdzić — oświadcza au­
to r a rtyku łu  Lurj-aa Corpschot, że im 
bardziej zbliżamy się do sesji genew­
skiej, na której Polska i Niemey sta. 
113 przeciwko sobie, temfearikdej sic da­
je  zauważyć we F rancji dążenie do u- 
Irw aienia opinji, że rozumniej byłoby 
przeprowadzić pewne zmiany w wyt­
kniętej granicy niemiecka - polskiej 1 
poświecić pokojowi światowemu dostęp 
Polski do morza. I m wszystkich stron 
w ystępują obrońsy tego rodzaju pro­
jektów. Pacyfiści ss&wołują polaków do 
uieobstawaKia przy obecnych gran i­
cach, a fraasuzów da nieakazywania 
Polsce poparcia zd®lnego wywołać uo- 
wą zawierucho wojenną. Powstaje py­
tanie, gdsis znajduje sio dyrygujący 
podobnym Jmneertem. Nic należy zapo 
minąć, że istnienie Polski jest gwaran 
cją pokoja europejskiego. Nic wolno 
mówić nikomu, że polaey m yślą o woj­
nie, wówczas gdy wystarczy nie być 
ani głuchym ani ślepym, aby zdać so­
bie sprawę z; wojowniczych namiętno­
ści, które znowu opanowały Niemców. 
Jeden tylko wzgląd meże zahamować 
Jch zachłanne isstyk ty . Jest nint oba­
wa przed możliwością poniesienia kie­
ski. V/ssysey strategiey i generałowie 
z wojny światowej, poczynając od Lu- 
dendorffa, nie ukryw ają przed Niem­
cami, że nie snożliwem jest za nieb pro

wadzie woja? aa  dwa fronty. P lany  
niemieckie z przed re k s  nie ziściły się 
— powiada L«de»d»r?f — s ie g s  powo­
da, że Nisraey zmuszone były waiezye 
na dwa franty. Cóż dopier® moi* być 
w przyszłości z powoda! greśaego wy­
sunięcia frost® polshleg® w pobliża 
Berlina. Nleassy p ragną cofnąć w ty ł 
granice polską właśnie dlatego, że zda 
ją  sobie doskonal® sprawę * tego nie­
bezpieczeństwa.

Gdyby F raneja  ustąp iła prs®d pre­
sją propagandy niemieckiej, to g ra s i­
ce je j okazałyby się jesseze bardziej o- 
gołoeone, niż po opróżu tenis. Mogun­
cji. Pozostawienie Polski gamej sobie 
byłoby b łed ea  daleko poważniejszym, 
niż ten, który  popełnił Napoleon III, 
dopuszezająe, ażeby P rusy  zgniotły A.- 
n strję  pod Sadową. Byłoby to równo­
znaczne z ściąguięciesa pioruna na 
Francje. BesLostałs zazsaeaył to poseł 
F ranklin  Boslil®*, oświsseszająe w i- 
sbie deputowanych, że granice francu­
skie leżą nad W isłą. Bsees ta  jest tak 
oczywista, ża Eiesrczusaiałe jest w ja ­
ki sposób przyjaciele pokoju mogą nie 
doceniać potęgi Polski. Rodzi sic py­
tanie czy ezasess ci, którzy dziś rzuca­
ją  anatem ę na W arszawę nic są popro 
stu  zamaskowanymi przyjaciółmi Nie­
miec. D la h istoryka pozostaje zawsze 
zagadką dziwny przywilej, ł którego 
korzystają Niemcy i dzięki którem u 
pozostają w oezsefe F raac ji pacyfista­
mi nawet wtedy, gdy przy, każdej oko­
liczności dają  dswoay bru talnej siły.

żują jasno, że % obrotu gospodais 
czego w budownictwie u b y ła  kwo 
ta 396.000.000 zł. rocznie, w ezem
265.000.0°0 zł. strat poniesionych  
przez kapitalistów, i 131.000C00 
zł., które były przeznaczone co­
rocznie na remont i administra­
cję domów i na zwiększenie sio- 
py życiowej osób, związanych z 
budownictwem mieazkaniowem.

Do liczby osób, które ponoszą 
straty, należy zaliczyć: te jednost 
ki, która na skutek braku lokali, 
odstępowanych z wolnej ręki, są 
zmuszone płacić za, daeh nad gło  
wą tyle, ile posiadacze wolnych  
lokali zażądają. Są to sublokato­
rzy. Sublokatorzy, składający się 
w przeważnej części z inteligencji 
pracującej, często czynszem ui­
szczanym za dwa pokoje płacą 
szczęśliwym lokatorom cały lo­
kal pięcio-pokojowy.

W  danym wypadku byłoby  
ciekawe przytoczyć również dane 
cyfrowe, dotyczące kwot uiszcza­
nych przez sublokatorów.

Przed wojną było w miastach 
w  przybliżeniu 1.500.000 miesz­
kań, w esem większe lokale wy­
nosiły około 34 proc. mieszkań 
tj. większych lokali było 510.000

Jeśli przyjąć, że obecnie w  
każdym z tych lokali odnajmuje 
się tylko jeden pokój, za który 
płaci się średnio 80 zł. miesięcz­
nie tj. 96° zł. rocznie, —  zatem  
sublokatorzy wpłacają: 48,960 
tys. zł. rocznie, czyli zyski loka­
torów, którzy korzystają z dobro 
dziejstw o ochronie lokatorów  
wynoszą 392.000.000 plus 48-960 
tys. tj. razem 440.960.000 zł. rocz 
nie, zyski zaś właścicieli nieru­
chomości wynoszą 265.800.00? 
zł. Łącznie zatem lokatorzy i wła 
ścieiele nieruchomości zarabiają 
710 miljonów złotych rocznie.

Biorąc powyższe liczbowe da­
ne, nasuwa się pytanie, czy moż­
na znaleźć pokrycie finansowe na 
budowę mieszkań w miastach?—> 
Możnal

M. P .

CHARLES B E A D  E 
i DION BQUC1CAUT.

SKAZANIEC.
ROMANS.

(Z angielskiego).

X II.
— Stul gębę! — krzyknął Welch 

zakląwszy przytem  siarczyście.
Pan  Hazel spojrzał na Helenę, 

ona zrozumiała to spojrzenie, bo o- 
czy jej zaszły łzami i spuściła je  ku 
posadzce statku. Przyszła je j teraz 
na m \śl przestroga sprawiedliwego

W pierwszej chwili, gdy w niez­
miernej otchłani zniknął okręt, sie­
dzieli wszyscy na dwóch statkach 
kruchych, jak  przybici, lada chwila 
bowiem mogło ich pochłonąć morze

Niedawno jeszcze zdawały się te 
fale dzieciństwem, gdy uderzały bez 
silnie o wietki statek, a jednak fale 
te przemogły wielkiego olbrzyma o 
kilku dużych masztach. Wszyscy 
myśleli tylko o grożącej im śmierci.

Je s t to wszelako prawdą niezbi­
tą, że dopóki człowiek żyje, dopóty 
nie traci nadziei.

Po też niebawem ocknęli się wszy 
sey z odrętwienia i spojrzawszy do­
okoła szukali oczyma — czego? 
Masztu jakiego albo dymu parowca 
Ale okr&t nie cojaw ia się tak  na za­

wołanie na gościńcu morskim, odle- 
gym o tysiąc mil od lądu.

Otuchą dla rozbitków było po­
wietrze oczyszczone, niebo jasne, 
bez chmurki, nie groziło więe nara- 
zie żadne niebezpieczeństwo.

Skoroby jednak powstała burza, 
nie podobna było liczyć na te łodzie 
kruche, obładowane ludźmi i żywno 
ścią i otw arte prawie. Zostały ty l­
ko 2 drogi ocalenia: dobić gdzieś do 
najbliższej wyspy, albo spotkać na 
morzu okręt, któryby uratow ał niesz 
ozęśhwyeh rozbitków, zanim by ich 
spotkała burza.

Chodziło o wykonanie tego — ale 
jak? W prawdzie w iatr pomyślny po 
pędziłby był ich małe statki ku gru­
pie wysp, znanej pod nazwą. Juano 
Fernandez, ale do wysp tych mieli 
jeszcze 100 mil do przebycia. Gdy­
by wyglądać chcieli ratunku cło spot 
kania z parowcem pocztowym, trze 
ba było zawracać przeciwko w iatro­
wi na szlak morski, zwany poczto­
wą drogą, z której p ijany  Hudson 
lekceważąc pęknięcie okrętu — zbo­
czył nierozważnie.

Tak, bez wątpienia, morzu jest 
drogą handlową i ma swe główne 
szlaki, klóre znane są żeglarzom, a- 
le, oprócz głównych, ileż tam 
szlaków bocznych. A jeżeli takie lu 
piny orzechowe wpadną na te wła­
śnie boczne drogi, po których nie że 
eluje żaden statek, to nadzieja ra tu ą

ku jest bardzo słaba.
Wvlie, który objął dowództwo, 

zwinął żagle i wahał się właśnie, 
którą z dwueh wspomnianych dróg 
wybrać. Skoro przybliżył się kuter 
do jego łodzi, rozkazał Cooperowi 
zwrócić się i sterować w stronę pół­
nocno-wschodnią. W ylie sam kiero­
wał także w tę stronę i wyprzedził 
wkrótce kutera. Gdy się zmierzchło, 
odsądził się był W ylie z swą małą 
załogą na jedli o całą milę naprzód.

Nim słońce zaszło, spostrzegł p. 
Hazel, że na ich łodzi jest tylko je­
den wór z sucharami, jedna szynka 
i jedna beczułka rumu. Złajał za to 
Welcha, któremu nakazał tak solen 
nie pamiętać o zapasach żywności.

Welch odparł, że z okrętu dość 
zabrał, ale że resztę zniósł do jolli, 
ażeby na kuterże nie było za ciężko.

— Do jolli! — zawołał pan H a­
zel zdziwiony. Toś pan znowu zdał 
życie nasze w- ręce tego łotra, Józefa 
Wylie. Zasłużyłeś pan na to, aby 
pójść na dno morskie z łodzi. Sam 
nierozważny, nie chcesz słuchać 
przezorniejszych.

Welch spuścił głowę, nic nie 
rzekłszy. Potem pocieszał się, że na 
zajutrz dościgną łódź Wyl-iego i za 
biorą swoje zapasy i drugą beczkę 
wody zdrowej.

Pan Hazel jednak nie mógł się 
uspokoić.

— Ju tro ! — zawołał nic z tego

nie będzie, bo statek tamten pędzi 
daleko szybciej. Czy możesz ręczyć, 
że nie umknie przed nami? J a  prze 
widuję, że me zbliżymy się już do 
tego statku, znamy przecież tego 
niegodziwca.

Ń a to zbliżył się Cooper i  starał 
się pocieszyć go, poczem zawołał na 
Welcha, ażeby mu dał siekierę. I nic 
nie mówiąc, wziął się do sporządza­
nia drugiego żagla z przeciwnej st.ro 
ny masztu; w mgnieniu oka zaciąg­
nął lich (Ima przy maszcie) i przy­
mocował w niej drugi żagiel.

Hazel podziękował mu serdecz­
nie, ale dodał:

— A  jednak, panie Cooper, od­
dałbym w tej chwili całe moje mie­
nie, gdyby drugi wór sucharów i 
druga beczka wody była na  naszym 
statku, a nie na jolli.

K uter o dwuch żaglach, posuwał 
się teraz chyżej, niebawem też wstą 
piła w serca rozbitków nadzieja, że 
W ylie nie umknie im tak łatwo.

Pomimo zapadającej nocy żeglo 
wali bez wytchnienia, mieli bowiem 
na statku swym latarnię i dobry 
kompas, a to dzięki p. Hazlowi, któ­
ry  nie zapomniał o tych instrum en­
tach.

Hazel położył w milczeniu dy 
wan pod nogi Helenie RoIIetson i o- 
krył ją  wełnianą kołdrą.

d. c. n.
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Dziś: LUCJANA 
Jutro: Seweryna 
Wschód słońca: 7.44 
Zachód słońca: 15.40

R A D )  O
W A R S Z A W A .

Środa, 7 stycznia.
11.40. Przegląd prasy kraj. P . >*. T.

11.58. Sygnał czasn z Wsrsz- 12.10. Mu-, 
zyka z p ły t gramof. 13.10. Kom. meteor.
15.00. Kom. gospod. 15.35. Kom. harcer­
ski. 15.50. Radjokronika. 16.15. Kwa­
drans dla mijintod. 16.45. M uzyka % 
płyt gramof. 17.15. Odczyt z Katowic. 
17.45. Koneer. popul. ork. P . R. 18.45. 
Rozmaitości. 19.10. Skrzynka poczt roi 
nicza, 19.25. Muzyka z p ły t gramof. 
19.35. Pras. dzień. radj. 19.55. Muzyka 
z płyt gramot. 20.00. Testam ent starego 
Tygrysa. 20.15. W śród książek. 20.30. 
Muzyka lekka wyk. ork. P . R. 21.10. 
Kwadrans lit. Powrót do kraju . 21115. 
D c. koncertu. 22.00. Feljeton p. t. Eu­
ropa pod lodem. 22.15. P ły ty  gramof. 
22.50. Kom. meteor., połie., sportowy,
23.00. Muzyka tan. z dane. „Gasa“.

K A T O W I C E .
Środa, 7 stycznia.

11.40. Przegląd prasy kraj. P. A.  T.
11.58. Sygnał czasu z W arsz. 12.10. Kon 
cert z p ły t gramof. 13.10. Kom. meteor, 
z Warsz. 15 0o. Kom. gospod. z Warsz. 
15.20. Kom. Poi. Z w. Zrz Gosp. Woj. ŚL 
oraz kom. T. P. 15.50. Radjokronika z 
Warsz. 16.15- Kw adrans dla najmłod. 
a Warsz. 16.30. Koncert z p ły t gramof.
17.15. W cieniu mogiły WŁ W araeńczy 
ka. 17.45. Koncert popul. z Warsz. 18.45 
Codz. odcinek powieściowy. 19.00. M jr. 
J . Ludyga-Laskowski, prez. Fidacu; 
Kongres Fidaeu w Stanach Zjedn. Am. 
Pół. 19.35. Pras. dzień. radj. z Warsz. 
po  dzienniku kom. sport. 20.00. F e lje t 
* Warsz. 20.13. Wśród książek, z W ar­
szawy. 20.30. Muzyka lekka i kradrans 
lit. z Warsz. 22.00. Feljeton z Warsz.
22.15. Koncerc z płyt gramof. 22.50. Ko 
m unikat meteor, z Warsz. i program  na 
słz. nast. 23.0 J. Skrzynka poasst. w jęz. 
iranc.

Z Inicjatywy międzynarodowego 
to w. opieki nad dzieckiem odbył się w, 
.Ostatnich dniach w Leodjum 9-ty mię* 
dzynarodowy kongres opieki nad dzieo 
kiein.

Na kongresie omawiano szereg aktu 
sinych zagadnień, jak sprawę gruźlicy 
B dzieci w wieku szkolnym, ochronę i  
opiekę nad dzieckiem w .okresie przed­

szkolnym, sytuację dzieci rodziców ro* 
.wiedzionych, prace nad badaniem into 
ligencji u dzieci itd.

Departament służby zdrowia w mi­
nister jnm spraw wewnętrznych delego 
wał na kongres; jako przedstawiciela 
Polski, dr. "Wroczyńskiego, wicepreze­
sa polskiego tesAEsystffis przeciwgru- 
śliezego.

Powszechny spis dzieci w  wieku szkolnym.
Ministerjnm wyznań religijnych I 

Oświecenia publicznego w porozumie­
nia z głównym urzędem statystycznym  
zarządziło w roku bieżącym, aby we 
wszystkich szkołach na terenie całej 
Polski, począwszy od ochronek aż do 
szkól wyższych, opracowane zostały 
różnego rodzaju statystyki, dotyczące 
dzieci i młodzieży. Oprócz statystyki 
szkolnej, przeprowadzony zostanie na

Wiosnę 1931 soku powszechny spis dsie 
«Ł

Zebrane materiały zostaną szczegó­
łowo opraeowane przes minister jam, o- 
raz przez główny urząd staty styczny 
1 będą opublikowane w szeregu wydaw  
nictw min. w. r. i o. p. Materiały to 
posłużą do planowego zaprojektowania 
pracy organizacyjnej w sskohustwię 
na szereg lat najbiiśaayeh.

287.265 bezrobotnych.
Bezrobocie w poszczególnych okręgach.

Podług danych państwowych urzę­
dów pośrednictwa pracy, na 27 grudnia 
liczba bezrobotnych była w poszczegól 
i.vch PU PP. następująca: woj. śląskie 
52.280, Łódź miasto 33.692, W arszawa 
m iasto 16.530, Sosnowiec 15.738, Poznań 
18.066, Łódź okręg 12.888, Częstochowa 
11.042, Bydgoszcz 8.890, Kraków 7.875, 
W arszawa okręg 7.407, Lwów 7.177, Ra 
dom 6.688, Drohobycz 6.334. Chrzanów 
6.226, Włocławek 6.098. Białystok 6.054. 
Żyrardów 4.616, Grudziądz 4.426, Ostrów,

4.201, Przem yśl 4.118, B iała 4.057, Stani­
sławów 4.048, P iotrków  3.968, Kalisz 
3813, Wilno 3.642, Gdynia 3.411, Lublin 
A383, Tczew 3.129, Toruń 3.111, Brześć 
n. B. 3.046, Grodno 2.634, Równe 2.355, 
Ostrowiec 1.918, Nowy Sącz 1.896, Płock 
584, Siedlce 1.398, Baranowicza 822, T ar 
nopol 676.

Ogółem na 27 g rudnia liczba bezro­
botnych wynosiła, jak  już donosiliśmy, 
287,265 osób.

Roboty budowlane i drogowe w paw. będzińskim

TEATR MIEJSKI w SOSNOWCU.
Środa, d a  7 b. m. tea tr nieczynny.
Czwartek dn. 8 b.”m o godz. 8.15 

wlecz. „Jarm ark  małżeński", koin, .w. 
8-ch akt. Okońskiego. P rem jera.

Ogólna.
(o) S-ty kurs stud jnm  adm inistracji 

komunalnej. W dniu 15 lutego br. roz­
pocznie się w 'Warszawie S-ty kurs stu 
djum adm inistracji kom unalnej, który 
trwać będzie do 15 lipca br.

Na kurs A, przyjm owani będą kan 
dydaci, którzy ukończyli conajnmiej 
6 klas szkoły średniej, na kurs B, zaś 
kandydaci, którzy ukończyli conaj- 
mniej 7 klas szkoły powszechnej, lub 
4 klasy szkoły średniej; pozatem ucze­
stnicy kursu posiadać muszą przynaj­
mniej 2 la ta  pracy w samorządzie.

Zapisy na kurs trw ać będą do 1 Im 
tego br.

(o) Jednolity  tekst ustawy o zaopa­
trzeniu inwalidów wojennych. M inister 
jum pracy i opieki społecznej opraco­
wuje wespół z m inisterj urn skarbu 
jednolity teks1, ustawy o zaopatrzeniu 
inwalidów wojennych i ich rodzin, o- 
raz rodzin po noległyeh i zmarłych lub 
zaginionych, Których śmierć lub zagi­
nięcie pozostaje w związku ze służbą 
jwojskową.

Jednolity  tekst ustawy o zaopatrze­
niu ogłoszony zostanie w Dzienniku U- 
'taw  R. P. w drodze obwieszczenia.

(o) W sprawie protestowania wek­
sli przez urzędy pocztowe. W niektó­
rych pismach ukazała się wiadomość, 
jakoby rejen.om  miało być odebrane 
prawo protegow ania weksli i przyzna­
ne wyłącznie organom pocztowym. Ja ­
ko przyczynę tego zarządzenia podają 
pisma chęć przysporzenia skarbowi 
znaczniejszych zysków.

W m inister jum sprawiedliwości pa­
nuje jednak opinja, że wspomniany pro 
jekt nie nadaje się do dyskusji, ponie­
waż z jednej strony bank polski już 
swego czasu zapowiedział, że nie będzie 
przyjmował Jo redyskonta weksli, płat 
nych w miejscowościach, w których nie 
ma rejentów, względnie organów sądo 
wy cii, a z drugiej strony m inister jum 
lamo otrzym uje skargi na niewłaści­
we postępowanie organów pocztowych 
przy protestowaniu weksli, świadczące 
6 lem, że pomimo uproszczonych wy­
mogów formalnych organy pocztowe 
jeszcze się nie wyrobiły należycie w da 
aym zakresie.

REKLAMA  
JEST DŹWIGNIĄ HANDLU!

Wszystkie roboty budowlane i 
drogowe, prowadzone przez sejmik 
będziński zostały w tych dniach z 
konieczności przerwane. Zakreślo­
ny program robót został prawie cał 
kiem wykonany, a w dziedzinie bu­
dowy dróg, ze względu na zatrud­
nienie bezrobotnych, nawet znacznie 
rozszerzony.

Nowych dróg bitych wykończo­
no calkowicie,4,5 km prócz tego wy­
konano na długości 3 km dróg ro­
boty ziemne, wraz z mostami i prze 
pustami, oraz wybudowano most 
żelbetowy o rozpiętości 10 mtr. Na 
drogach istniejących przeprowadzo 
no remont kapitalny na długości 
13 km a na 1 km odcinku drogi uło­
żono nawierzchnię klinkierową.

Gminy wiejskie w powiecie wy­
budowały w roku bieżącym 10 kin

dróg bitych. W dziedzinie inwesty- 
cyj budowlanych wykonano część 
budynku sierocińca w Sarnowie, 
rozpoczęto nadbudowę szkoły w 
Tucznej Babie.

Przy budowie klinkierni w Grud 
kowie wykończono w etanie suro­
wym dwa domy robotnicze, wyko­
nano prawie całkowicie roboty ziem 
ne przy budowie bocznicy kolejo­
wej, oraz rozpoczęto budowę budyń 
ku piecowego.

Przy budowie domów i*obotni- 
ezych z funduszów zakładu ubezpie 
ezeń pracowników umysłowych w 
Królewskiej Hucie, wykonano w  
stanie surowym wraz z nakryciem 
dachami 45 domów bliźniaczych. 
Obecnie projektuje się dostawę róż­
nych materjałów na przyszły sezon.

Uroczystość gwiazdkowa dla dzieci policjantów
w Czeladzi.

Wczoraj o godz. 3 popołudniu, 
w koszarach policyjnych przy ulicy 
Elektrycznej w Czeladzi, odbyła się 
uroczystość gwiazdkowa dla dzieci 
funkcjonarjuszów policji, urządzo­
na staraniem „Rodziny policyjnej14.

Przed efektownie urządzoną cho 
inką powitał zebranych kom. Bień­
kowski, okolicznościowe przemowie 
nie wygłosiła jedna z zaproszonych 
pań.

W części artystycznej dzieci za­
deklamowały kilka wierszyków, a 
przy dźwiękach orkiestry symfo-

Zagłębie swym akademikom.
Zabawa taneczna, k tóra się odb ita  

pod "tym  hasłem dn. 5 b. m„ w sali 
gimn. im. Staszica w Sosnowcu nale­
żała niewątpliwie (lo najbardziej licz­
nych i udanych w tegorocznym karna­
wale.

Dorocznie, brać akademicka, wszy­
stkich ośrodków uniwersyteckich, zor­
ganizowana w kołach akademickich, 
akeję swą na terenie Zagłębia jednoczy 
w zrzeszeniu kół i wspólnie organizuje 
imprezy, w celu zasilenia tych kas.

Prowincjonalne kola akademickie 
m ają duże znaezenie w życiu uniwer- 
syteckiem. W pierwszym rzędzie celem 
ich jest doraźna pornoe niezamożnym 
kolegom w formie pożyczek długo i 
krót ̂ terminów yeh. Następnie kwitnie.

Z K ielc.
PO LSK I CZERWONY KRZYŻ 

W K IE LC A C H  
Zarząd oddziału PCK. pedsje do wia 

0omości, iż w pierwszych dniach m ar­
ca b.r. zostanie o tw arty  traeoi kurs dla 
sióstr pogotowia sanitarafigo polskiego 
czerwonego krzyża. K urs na a na celu 
wyszkolenie nowych kadr k o s .s t, prze­
widzianych na stanow iska pomocni­
cze pielęgniarskie w czasie nagłych po 
trzeb krajowych, tj. na wypadek klęską 
epidem ji itp., lub zapotrzebowań woj­
skowości,

Cząs trw aaia  kursu  przewidziany 
jest na na okres 3-eh miesięczny z p ra i  
tyką szpitalną.

K andydatki na  powyższy kurs win­
ny  złożyć na ręce prezesa zarządu od­
działu podanie o przyjęcie na kurs (a 
dokładnem podaniem swego adresu) za 
łączająe jednocześnie następujące do­
kum enty: 1) świadectwo ukończenia ca 
najm niej całkowitej szkoły powszech­
nej. Pierwszeństwo m ają kandydatki 
ae świadectwem ukończenia 6 klas szko 
ły  średniej lab z m aturą, jak  również 
kandydatki z cenzusem wyższym, po­
siadające prócz tego świadectwo s u- 
kończenia kursu  przysposobienia woj­
skowego; 2) dowód obywatelstwa pol­
skiego; 3) referencje dwuch wiarogod- 
nych osób; I) dwie fotografje, podpi­
sane przez kandydatkę (form atu jak  do 
dowodów osobistych), 5) krótki, włas­
noręcznie nam sany życiorys i podpisa 
ny przez kandydatkę, 6) świadectwo le 
karskie, że stan zdrowia kandydatki 
pozwala jej na pełnienie obowiązków 
siostry - pielęgniarki, że nie posiada o- 
na wad fizycznych i że ani ona sama, 
ani jej otoczenie nie jest dotknięte żad 
ną chorobą zaraźliwą.

Bliższych szczegółów udziela biuro 
PCK. mieszczące się w Kielcach przy 
ul. H. Sienkiewicza nr. 39 II  p. w g o  
.dżinach od 11 — 15. (Telef. 256).

Prezes zarządu oddziału: 
Prok. B. W ILK O W SK I

nicznej w y k o n a ły  kilka kolęd. Na 
specjalną uwagę zasługiwał „Ta­
niec kwiatów'1, wykonawców które­
go nagrodzono rzęsistemi brawami.

Po części artystycznej dzieci ob­
darowano prezentami.

W śród tniłego nastroju uroczy­
stość ta przeciągnęła się kilka go­
dzin. Z żalem opuszczali lokal mali 
obywatele, nie chcąc iść do domu.

Komitet imprezy składa podzię­
kowanie ofiarodawcom prezentów i 
tym, którzy przyczynili się do 
uświetnienia odbytej imprezy.

w tych kołach życie towarzyskie i Lute 
lektualne.

Nie też dziwnego, że społeczeństwo 
miejscowe, rozumiejąc potrzeby naszej 
młodzieży, łeb szlachetne wysiłki we 
wzajemnem pomaganiu sobie, przychyl 
nic odnosi się do wszelkich ich poczy­
nań.

Dowodem lego był onegdajszy wie­
czór, który zgromadził tak liczne towa­
rzystwo, a duża sala gim nazjum  S ta­
szica okazała się za mała. Wszystko 
było zorganizowane doskonale, orkie­
s tra  przygryw ała ochoczo, prawie bea 
nstanko, nie mogąc się oprzeć prośbom 
młodzieży żądnej tańca.

Organizatorom należą się słowa 
tumanią.

fk") Posiedzenie rad y  m iejskiej. Po 
dość długiej przerwie kielecka rad a  
m iejska będzie rozpatrywać na posie­
dzeniu w dniu 8-stycznia o godzinie 20 
szereg niezatatwionyeh spraw z roku 
ubiegłego. Porządek dzienny obejmu­
je: 1) odczytanie protokułu ostatniego 
posiedzenia rady; 2) kom unikaty pre- 
zydjum  rady; 3) spraw a wprowadzo­
nych przez władze nadzorcze nowycb 
pozycyj do budżetu miejskiego na rók 
1930-31, oraz sprawa unieważnienia 
przez urząd wojewódzki uchwały rady  
m iejskiej z dnia 7.8. 1930 r. o zwolnie­
n iu  urzędniczek mężatek; 4) odpowiedz 
m ag istra tu  na interpelację klubu gos­
podarczego w 7 sprawach; 5) spraw a 
wyboru członków do rady opiekuńczej 
fundacji stypendialnej; 6) wnioski m a 
g istra tu : a) w sprawie projektu  sta tu ­
tu  m iejskiej przychodni przeciwweno- 
ryeznej i regulam in dla lekarza tejże 
przychodni, b) w sprawie sta tu tu  o 
zm ianie świadczeń drogowych w natu ­
rze na opłatę pieniężną na utrzym anie 
dróg w m. Kielcach za rok 1930-31; 7) 
prośba b. palacza szkoły im. Konopnie 
kiej P io tra  K ukulskiego w spraw ie 
zwolnienia go z posady; 8) podanie zw. 
zawodowego pracowników m iejskich w 
sprawie wpisów szkolnych.

Je s t nadzieja, że nareszcie _ powyź. 
Bze spraw y zostaną ostatecznie załat­
wione. Oby tak  było—

(k) Kradzież. Pałgaff M arjannie
zam. w K ielcach, przy ul. Domaszow- 
skie Przedmi°seie Północne nr. 108, 
skradziono z niezam kniętej pzafy 500 
złotych,

Z Zagłębia.
Za bezfwfcresowne udzielenie sal?, 

Zarząd związku podoficerów rezerwy w 
Czeladzi, składa podziękowanie straży 
ogniowej, za bezinteresowne udziele­
nie sali na  urządzenie opłatka.

Opłatek w domu Indowym na S atu r 
nie. Onegdaj w domu ludowym na Sa. 
tu rn ie  odbył się opłatek dla członków 
i za proszonych gości.

P rzy łam aniu się opłatkiem  składa­
no sobie wzajemnie życzenia, a  następ 
nie odśpiewano k ilka kol end.

Wieczorem przy dźwiękach orkie­
stry  odbyła się zabawa taneczna dla 
młodzieży.

W  czasie imprezy_ panow ał m iły  i 
sym patyczny nastró j.

ODMROŻEŃ E °TO
(z liogii tk 'em ) „ t i R O Z O 1. "  leczy i g-u 
rank i ,  pow sta łe  od odmrożenia. S p rz e ­

dają  ap tek i  1 sk łady  ap teczne

C H R  Y P  iA.ia. 
D U S S N O S C  
BOLE 6 AR DLA

Aptbha  M KJ S Ą D E C K I E G O
%N W A S S IA V W E .l/i .F u C T A ie .

S p r ie d a ją  ap tek i i sk ład y  ap teczne

i
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Pokąsany kawaler ostrzeliwuje własne łóżka
Nocna kanonada w garsonierze.

Pluskw y lubią blondynów, i to
tłustych. Szczapowa tego bruneta 
pluskwa nie ruszy, choćby konała a 
głodu. Widocznie

blondyn ma skórą 
delikatniejszą. Tak jest, więc oo to  
dużo gadać.

Sympatyczny grubas, p. K azi­
mierz Koziarski (W arszawa, W il­
cza 6) od urodzenia był ssany przes 
pluskwy. Śmiało można powiedzieć, 
żę wszystkie te insekty, gnieżdżące 
się w jego kawalerskim łóżku uwa­
żały go

•poprostu za mamhą 
i odnosiły się doń z pelnem zaufa­
niem. Gdy tylko lampa gasła, wypeł 
zały ze szpar, z za tapet, z pod ma­
teraca i huzia na tłustego Kazia. 
Gryziy go, kiuiy, kąsały, piły krew, 
spożywały- kropla po kropli, jednem 
słowem

pasty się na nim  
jak krówki na pastwisku.

Cóż tniai robić nieborak! P rze­
wracał się z Doku na bok, drapał, 
łikui aogami, klął, wzdychał i, po 
kilkugodzinnej męczarni, dawał za 
wygraną.

Czasami w duszy p. Kazim ierza 
rodził się bunt.

Biegł wtedy do pierwszej lepszej 
drogerji, by zaopatrzyć się w perski 
proszek, llit i patentowaną szprycę. 
Ale pluskwy znały się na tych wy­
nalazcach i zawsze potrafiły zem- 
knąć w porę przed

zabójczym prysznicem. .
Aż wreszcie w kawalerskim po­

koju zdarzyła się głośna awantura. 
Ubiegłej nocy, podczas gdy w ca­
łym domu panował spokój, zagrz­
miały strzaiy rewolwerowe. H uk 

zbudził dozorcę, 
dozoreryni pobiegła po policjanta, 
sąsiedzi powyskakiwali z pod koł­
der.

Kto strzeia! N ajw yraźniej pan 
Koziarski. Strzela, nie żałując na bo 
jów. Kropi jak na strzelnicy.

(idy policjant wpadł do pokoju, 
ujrzał pana Kazimierza zajętego 

ostrzeliwaniem łóżka.
— Z war jo wal eś pan! Co to ma 

być?
— To ma być, że walę do plu­

skiew!
Odebrano mu rewolwer, a łóżko 

poddano oględzinom. Posterunkowy 
znalazł dwanaście

r-TcTn Cc- z 't e  
flota"  (z marką KoKut“) 
zą słodowane przy cho­
robach żcłądfcs, kUa.fe, 
afejirukrh 5 koceni 
iSftłew-tft.

«xwa'carski* Sarah'-e Żiota" 
są utturilayin łagounyni środkiem 
o r ająaym,  ułatwiającym 
lomej© orsrauów trawienia i uzia- 
.* a^rvrs w sa d  who otyłeieł.

śtoicśych d z iw  
ód kulek. Ile zginęło pluskiew1 
trudno ustalić.

P an  K a zu m ers  K o z ia rsk i będ ids

Ucieczka nieboszczyka z trupiarni
P o śd g  I schwytanie

' • ii k a i wychowani*

ZAPISY Kandydatów na

pisnnia i Boss-aia na taaszyHaoh. oraz
na wieczorowy pólrscsuy Kurs

BUC r* A-L F c  n Y JM Y
rozpoczynający sie 2 rrudni a rfc.. przyj 
muje codziennie Sekrstarjat K nrsiw  
Handlowych M. ^ofaczkowakiego. Bsę­
dzin Sąnzewska 3S. Zutśfci na przejazd
tramwajami.
KUKSY Szoferów Sfeęha n w St. Ko 
uopki. Swobodna 7. Zapisy aadzienikie. 
Kurs płatny rutami.

*. »da&S kolejowym pomięday 
Częstochową a Radomskiem, pray 
praajeźdme kolejowym, kiedy popociągnięty do odpow iem daW d S ^ a c h  w

sądowej za zakłócenie spokoju. ocsach d r ó ż n ik T ^ i ło w ^ S j ^

Sprawa budowy wodociągów i kanalizacji
w Z a w ie r c ia

niedsiefa duł# 4 fc. m , w  sa li 
lądowego T. A. Ł , odbyło się, 

sw olana prses m iejską kom isje wodo- 
churową, żebran ia  w łaścicieli nieredbu*- 
mośeL

O bszerny re fe ra t, w y jaśn ia jący  pro-
jekt bodowy wodociągów w ygłosił
sol hw. S o w ińsk i P ro je k t p rzew idu je  
narazi® budowę wodociągów 1 esęśei©=
jrą kanalizacją śródmieścia.

W  czasie d y sk u sji g ru p a  obyw ateli, 
sam ieszkaiych teren  ob ję ty  pro jek tem  
zgłosiła  na  piśm ie m em orial, w któ­
ry m  w yraz iła  nasada iczą zgodę nc  bu­
dowę w odociągu, uw ażając inw estycję 
te  za konieczną i celową. Zażądała jed ­
nak  pew nych zm ian, dotyczących szcze

góiSw w ykonan ia  projekt®. Zm iany te
bedą w ostatecznie opracow anym  p ro­
jekcie nw sgiednione.

D ro g a  g ra p a  właśeieieO aiernehe- 
raoód  z y. Ci. J a d e l i a k i e a  n a  czele, 
sk ład a jąca  aią przew ażnie a m ieszkań- 
eów A rgen tyny , okolic n i Blanow skiej 
i innych  krańców  m ias ta  — wogóla 
terenów  nieobjętych  p ro jek tem  budo­
w y wodociągów, w hałaśliw y  i niekni- 
t a r a i s y  sposób zaczęła wznosić okrzyki 
przeciw ko budowie wodociągów. W o­
bec pew yissego przew odniczący zebra­
n ie rozw iązał.

S p raw a ostatecznie zadecydow ana 1 
za ła tw iona będzie w m agistracie .

K lno-T eałr

„Miraż”
dąbrowa Górnicza 

3-go Maja 14.

te le fo n  3-01,

O d  ś ro d y  7 d o  p ią tk u  9 s ty c z n ia  b. r. w łą c z n ie  
w ie lk i m o n u m e n ta ln y  film

„Ostatnie krwawe wypadki w Palestynie"
W z ru sz a ją c y  o b ra z  z a u te n ty c z n . z d ję c ia m i i o k ru c ie ń  

s tw a m i o s ta tn ic h  w a lk  a ra b sk o  ży d o w sk ic h
N ad p ro g ram l „U ro czy ste  o tw a rc ie  w y ższe j u cze ln i ta l- 

m u d y c z n e j w  L u b lin ie " .
—  P o c z ą te k  se a n só w : 5.30 a  o s ta tn i 9.30 —  —

K I  N  O

„Czary”
w Czeladzi,

W ś ro d ę  / ,  c z w a r te k  5 i p ią te k  9 s ty c z n ia  r  b. 

F ilm  k ra jo w e j p ro d u k c ji, p o tę ż n y  d ra m a t ży c io w y  p. t.:

„ N i e w o l n i c y  ż y c i a ”
W y k o n a w c y  ró l g łó w n y ch : JE R Z Y  M4.RR, G R E T A  

G R A L L , M A R  JA N  JE D N O W S K J.

W i s r ń t c e :  „ T r a g e d j a  K o e ł i4A.,-.w ^  *

K S n o - I e a t r

D ź w ię k o w y

.Nowości"
B Ę D Z I N

T e le fo n  2 82.

O d  w to rk u  d n ia  ó-go s ty c z n ia  1931 r. i d n i n a tę p n y c h  
i  o tę ż n y  d ra m a t  s e n sa c y jn y !

„ P o g o ó  z a  m i l io n a m i*
W  ro li g łó w n e j L U C IA N O  A LB E R T 1N 1 w  -n a jn o w sze j 

—  j » 8 i  k re a c p . —

P o n a d to  ja k  k a ż d e g o  ty g o d n ia  D O D A T K I D Ź W I Ę K O W E

K m o - l e a l r

„Wawel"
w  Sieicu

o b o k  k o ś c io ło  
Teł 7-65

D Z IŚ ! W ie lk i film  p o d ró ż n ic z y  D Z lŚ  I

Wśród dzikich zwierza!
W ro ia c h  g łó w n y c h  n a jw y b itn ie js i  a r ty śc i a m e ry k a ń sc y .

K I N O

„Momus*
P o g o ń .

Od w to rk u  d n ia  6 do  c z w a rtk u  d n ia  8 s ty c z n ia  1931 r. 
Najpotęża ejsze arcydzieło wykvnane na Jonia cudownej natury

„ 8  S A Ł E  F I E I K L Ó 6* '
Oszałamiająca «c najne k rew  w ży łach scaay  wśród g igantycznych  
skał lodowych » ,a z  bezdftunvch przepaści,  z ja w isk o  iaKiogo dotąd  
nie ogląd ni S m y! Na t a s i  fiiin ezea a aię calami latami.  T aniego  
limu n ,e  w olno  ni® widzieć.  Z uw aoi na doniosła  smaczeoie nan 

row© daa-gro fiłnnz, młodzież zwłaszcza ucząca się, powinna w - 
— korzystać  sposobuoSc. —

Drządsaay w t> ni colu Poraaek w e  w torek  6 bta. o 2 seausach: 1 
u godz. 11 Ii o uodz. 1-ej. Ceuy Biieisc na p o ra n ek :  P ataon i łoża 

£0 gr., i m. 50 gc., pozostałe 30 ar.
A N O N S : Od pUtku 9 stycznia b r. ’ KSIĘŻNA fARAKANÓwA*.

C . n O R Z Y  M  P Ł U C A
Spytajcie się swei.-o lekarza, a ten wam potwierdzi, i© od suchot 

umiera więcej ludzi. tuż od innych chorób. Każdy wice kto c i-ip i na ka­
szel, brouchit, chrypkę, z&flcgiiiitutię płuc, oraz koklusz, powinien na- 
tyehm iast zabrać sic do leczenia. Dobrym środkiem on choroby płuc o- 
kazai sio preparat PAOOSOL. Przy użyciu FAGOSOLU w srótidiin csu- 
sio ginie kaszel, wzm a-a sią apetyt i chory nabiera ciała.

F A G O SO J, d i stać ’vf wszystkich aptekach.
Skład główny apteka li .  BOSBNSTADTA,

WarsŁRwa. Pi. tłrayśsw ski Nr. 10.

Kapno i sprzedaż.

FOTOGRAF J K do dowodów kolejo­
wych i osob:-;jych wvkoaywa na pe 
czekaniu. L Zn.era %»s«awieri, 3-go 
Maja 15.

STARK żelazo. issmele) kupuje i płaci 
najwyższe ceny firrna II PFE FFE R  
w Będzinie, M ałachowskiego 33. oraz po 
leca: Szyny budowlane i wąskotorowa, 
drut kolczasty, rury gazowe i kotłowe, 
używane żelazo okrągłe, płaskie i kąto­
we, *raz blachy.

, trupa*
przez tor jakiś ubogo odziany czło 
wiek, którego potrąciła lokomotyw* 
tek, że nieszczęśliwy dostał się p<xł 
je j koła. Po przejściu pociągu na u 
rze leżał zakrwawiony i nieprzytoa

osobnik.
Po zatelefonowania na stację ku 

lejową, na przejazd zostali wysłani 
robotnicy kolejowi z noszami. Nie­
szczęśliwca ułożono z wielkiemi o 
strożnościami na noszach i przetran 
aportowano do szpitala, ale po dro 
dze robotnicy skonstatowah, że ni* 
znajomy

„wyzionął duchau.
Po złożeniu odpowiedniego meł 

dunku posługacz zaprowadził koleją 
rzy z noszami do trupiarni, gdzie na 
razie złożono zwłoki".

Jakież było przerażenie obec­
nych. kiedy po powrocie z kancelar­
i i  szpitalnej zostali w trupiarni jed j 
nie puste nosze.

Robotnicy, których opiece został 
powierzony „zmarły11, wybiegli pę 
dem na ulicę i  oto w perspektywie 
dostrzegli 

biegnącego co sił „nieboszczyka*
Po krótkim pościgu zatrzymano 

„trupa", którym okazał się 30-letni 
Franciszek Kowal, mieszkaniec po­
wiatu radomskiego

„Zmarły" wychylił tak znaczną 
ilość alkoholu podczas zabawy kar­
nawałowej, odbywającej się w jego 
rodzinnej wiosce, iż przechodząc 
przez przejazd, straci! nagle równo­
wagę, lecz upad! tak szczęśliwie po­
między szyny, iż pociąg przeszedł 
nad nim, nie czyniąc mu, poza po­
wierzchownemu zadrapaniami 

żadnej poważniejszej krzywdy.
Iiuk  biegnących wagonów otrze­

źwi! dokładnie pijaka, jednak oba­
wa przed odpowiedzialnością zim* 
siła go do odegrania roli „niebo­
szczyka", aby tęm pewniej mógł u- 
ciec w odpowiedniej chwili.

Warszawskie
Kurąy Samochodowe Inż. Froina, 

SOSNOWIEC, Warszawska 22, TeŁ 
4-22 wyuczają planowo i systematyczni* 
tcorji dziedziny samochodowej, przepi 
sćw_ policyjnych, naukę jazdy, oraz ćwt 
rżeń praktycznych w warsztatach. D% 
7-j-o stycznia przyjmujemy kandyda­
tów na_ dog-odnyeh warunkach zapłaty 
do 8-miu miesięcy. Sekretarjat załat 
wja od ffodz. 9-ej do 20-ej.

Zgubione dokumenty.

IGNACY Maj zgubił kartę rzemieślni­
czą wydaną przez starostwo będzińskie 
KŁIISKIEW IĆŻ Konrad zgubTf kTTąż 
kę wydaną przez Zakład Ubezpieczeń 
Pracowników Umysłów, w Król. H u
cie. _____________ _____
KUZIAK  Józef zgubił dowód kolejo  
wy, wydany przoz Dyrekcję W arszaw­
ską. który unieważniam.

L O K A L E .
da

„lir
BKLEP z mieszkaniem na Śląsku 
e*»rzedania. Oferty piśmienne do 
presu“. Sosnowiec pod H. C. 100.
DOR! na Górnym Śląsku do sprzedania, 
50 ubikacji, z dwoma sklepami, cena 
50.000. potrzebna 50 — 60.000 zł. grotów 
ka. Wiadomość: Czeladź, ul. Bytomska
51, Pluta. ______ _________
DO wynajęcia sklep 2 pokoje z kuch­
nią, oświetlenie elektryczne, w Sosuow  
cu przy ulicy lupowej JO. ohok fabryki 
„Daischla“. W iadomość filja  „Expre- 

,aslębia“ Czeladź.su

POSADY i PRACE-

DZIEWCZYNKA do rocznego dziecka 
i do posług na przychodnie z calodzien- 
nem utrzymaniem potrzebna zarar 
Zfrłaszuć się: Sosnowiec, ul. Sienkiewi­
cza. 21. róg Pańskiej. 3 piętro, in.iesz. & 
I ’ O T 5tSTd ziew czy n y do pracowr?
cukierniczej R. Ney, Wspólna 4.

Ogłas7-ajoie się 
w „ K X m b B fF !  ZAn?,FT?TAa

Wvdaw<ai Helena Monsiorska. Drak ..Easres Zagłębia" Sosuswiec, »Ł leairaloa 1. teL 4-9-1


